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Drodzy Przyjaciele,
 

Lato to czas przygód. Długie dni zachęcają do wędrówek, wypraw ro-
werowych, spływów kajakowych i odkrywania miejsc, których wcze-
śniej nie mieliśmy okazji poznać. To również doskonała pora, by 
zatrzymać się na chwilę nad rzeką i przyjrzeć się bliżej jej miesz-
kańcom. Część z nich łatwo dostrzec z brzegu, inne prowadzą skry-
te życie, ukrywając się między kamieniami na dnie.
Właśnie do takiego podwodnego świata zabierze Was w tym numerze 
Wydra Przewodniczka. Bohaterem letniego wydania został głowacz 
białopłetwy – niewielka ryba, która zamieszkuje czyste i dobrze na-
tlenione wody. Choć nie wyróżnia się rozmiarami, skrywa wiele cie-
kawych tajemnic i jest ważnym mieszkańcem wodnych ekosystemów 
Drawieńskiego Parku Narodowego.
Jak zawsze przygotowaliśmy dla Was mnóstwo ciekawostek przy-
rodniczych, zagadek, zabaw oraz inspiracji do wakacyjnych obser-

wacji. Mamy nadzieję, że ten numer zachęci Was do jeszcze uważniejsze-
go odkrywania świata przyrody – zarówno podczas letnich wypraw, jak i chwil spędzonych nad wodą.
Życzę Wam słonecznych, bezpiecznych wakacji oraz wielu przyrodniczych odkryć z Przewodniczką Wydrą. 
Do zobaczenia na szlaku!

dr inż. Paweł Bilski
Dyrektor Drawieńskiego Parku Narodowego
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pomiędzy człowiekiem a naturą
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Jezioro ostrowieckie
 

Czy nad Jeziorem Ostrowieckim mieszkały niedźwiedzie? Wielka woda i tajemnicze wyspy.
Jezioro Ostrowieckie to prawdziwy gigant! Jest największym akwenem w całym Drawieńskim Parku Narodowym.  

Ma aż 8 kilometrów długości – to tak, jakbyś musiał przejść pieszo z jednego końca miasta na drugi. 
Na środku jeziora ukryły się trzy wyspy o ciekawych nazwach: Okrzei, Pokrzywka oraz Lech. Ta ostatnia kie-
dyś nazywała się „Helgoland” – zupełnie tak samo jak inna wyspa na Morzu Północnym! Obie te wyspy mają 

strome, wysokie brzegi, które sterczą prosto z wody. 
Skąd wzięła się nazwa jeziora? Czym zajmowali się mieszkańcy osady na półwyspie Korea? Jakie ptasie 

olbrzymy można zaobserwować ze szlaku, który przebiega jego brzegiem? Tego wszystkiego dowiecie się 
z artykułu zamieszczonego na stronie 9. 

GRABOWY JAR

PARK PODWORSKI  
W BARNIMIU

centrum edukacji 
i turystyki DPN

Głodne 
jeziorka

„KAmienna”

DRAWIEŃSKI PARK NARODOWY

Bogdanka
klon solarzy

Wydrzy Głaz

Pstrąg

jezioro
ostrowieckie

Tekst: Maciej Gławdel, Przewodnik po Drawieńskim
 Parku Narodowym

; 
Fotografie: Marcin Bielatko, DPN
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Nasz ekspert
Bartłomiej Gławdel

W zimnych i czystych rzekach Drawieńskiego Parku Na-
rodowego żyje niezwykła ryba – głowacz białopłe-

twy. Choć jest mały i niepozorny, potrafi świetnie 
radzić sobie w szybkim nurcie. Głowacz ma szero-
ką głowę i uzębiony pysk, duże płetwy i brązowe 

Przedstawiam Wam Pana Bartłomieja Gławdela – absolwenta 
Technikum Ochrony Środowiska w Stargardzie Szczecińskim o spe-
cjalności uzdatnianie wody i oczyszczanie ścieków oraz Akademii 

Rolniczej w Szczecinie, gdzie studiował na Wydziale Rybactwa Mor-
skiego i Technologii Żywności na kierunku Rybactwo – specjalność 
Ochrona Hydrosfery. W Drawieńskim Parku Narodowym pracuje od 
ponad 2 lat, na początku jako strażnik Straży Parku, a obecnie na 

stanowisku specjalista ds. ochrony ekosystemów wodnych.

ubarwienie w ciemne plamki, dorasta maksymalnie 
do 15-17 cm długości. Te ciemne plamki na tułowiu 
często układają się w poprzeczne pasy powodujące, że 
niektóre osobniki są prawie czarne. Co ciekawe, ryba 
ta ma zdolność do upodabniania się do swojego przy-
dennego siedliska. Na bokach głowy ma jakby pancerz 
kostny, a na pokrywach skrzelowych ostry kolec. Żyje 
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przy dnie rzek, a najbardziej lubi, gdy dno jest twarde, żwi-
rowate lub kamieniste. Dzięki swojej charakterystycznej bu-
dowie łatwo ukrywa się między kamieniami na dnie rzek lub 
w szczelinach pomiędzy nimi. Spędza tu dzień, a nocą wyru-
sza na poszukiwanie jedzenia. Zjada małe owady wodne, larwy 
i  drobne skorupiaki. Sama potrafi też sprytnie ukrywać się 
przed większymi rybami i ptakami. Ciekawy jest sposób po-
ruszania się głowacza, ponieważ nie pływa on jak inne ryby, 
tylko porusza się takimi „skokami”. Jest to spowodowane bra-
kiem pęcherza pławnego. Ryba ta ikrę składa w specjalnych 
gniazdach pomiędzy kamieniami. Wybór miejsca na gniazdo, 
oczyszczenie kamienia, do którego zostanie przyklejona ikra 
podczas tarła, a także późniejsza opieka nad potomstwem to 
zadanie dla taty głowacza. Jeden samiec może zajmować się 
potomstwem od kilku samic. W warunkach naturalnych ryby 

te żyją zwykle 3-5 lat. Można je spotkać w parkowych rzekach, gdzie woda jest bardzo czysta i dobrze 
natleniona. Ta ryba nie lubi hałasu ani zanieczyszczeń. Jeśli woda staje się brudna, głowacz znika. 
Dlatego naukowcy mówią, że jest „strażnikiem czystych rzek”. Gdy żyje w rzece to znak, że przy-
roda ma się dobrze. Ponieważ w naszym kraju populacja tej wyjątkowej ryby jest zagrożona, została 
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ona objęta ochroną. Jest też wpisana na Czerwoną 
listę zwierząt ginących i  zagrożonych w  Polsce, 
a  jej miejsca zamieszkania (siedliska), są dodat-
kowo chronione na podstawie przepisów Unii Eu-
ropejskiej. Pracownicy parku dbają o to, aby rzeki 
pozostały dzikie i  czyste. Dzięki temu głowacz 
białopłetwy ma bezpieczny dom, a  dzieci odwie-
dzające park mogą poznawać niezwykłe tajemnice 
wodnego świata. O wyjątkowej urodzie tej ciekawej 
ryby można się samemu przekonać, odwiedzając 
akwaria „Wodny Świat” w  Punkcie Informacji Tu-
rystycznej w  Głusku, gdzie mieszkają głowacze 
i inne ryby występujące w naszych rzekach. 

 
Tekst i zdjęcia: Bartłomiej Gławdel

Rysunki: Maksymilian Misiura
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Drogie Dzieci, w tym numerze kwartalnika, w cyklu „Dzika przyroda w obiektywie fotopułapki”, przedstawiam Wam wilka (łac. Canis 
lupus). To kolejny mieszkaniec DPN oraz Puszczy Drawskiej, w której, jak już zapewne wiecie, zlokalizowany jest nasz Park Narodowy. 
Po zeskanowaniu kodu QR na filmie zobaczycie jak wyglądają, jak się przemieszczają, 	 		
komunikują ze sobą za pomocą wycia, znakują swoje terytoria oraz jak wyglądają młode wilki. 
Poznacie także wiele innych zachowań tego gatunku.
Wilk należy do rzędu ssaków drapieżnych (łac. Carnivora) oraz do rodziny psowatych 
(Canidae). Jest największym przedstawicielem tej rodziny. W naszym kraju jest gatunkiem 
ściśle chronionym od 1998 r. (w Polsce zachodniej od 1995 r.). Wokół miejsc jego rozrodu 
tworzone są specjalne strefy ochronne. W okresie od 1 kwietnia do 31 sierpnia obowiązu-
je zakaz wstępu do tych stref. Należy zapewnić w tym czasie wilkom spokój, aby mogły 
wyprowadzić potomstwo. Wilk chroniony jest również prawem międzynarodowym (np. Dyrek-
tywą Siedliskową i Konwencją Berneńską).
Grupa rodzinna wilków po wielu latach nieobecności pojawiła się w DPN zimą 2009/2010. Jak widać, teren parku 
jest bardzo atrakcyjny dla tych zwierząt do dziś. Obecnie przez teren parku przebiegają terytoria aż trzech grup 
rodzinnych wilków. Każda grupa ma własne, bardzo duże terytorium (nawet ok. 400 km², średnio ok. 250 km²).  
Te same wilki, które żyją w parku, mieszkają również w sąsiadujących z nim nadleśnictwach. Miłego oglądania!

Autor: Joanna Sanocka-Bielatko, DPN

Pamiętajcie: jeśli podczas pobytu w parku zobaczycie 
fotopułapkę, będzie to znak, że znajdujecie się w miejscu 
nieudostępnionym dla ludzi, poza wyznaczonym szlakiem. 

Takie miejsca są potrzebne zwierzętom, aby mogły czuć się 
bezpiecznie. Nie podchodźcie do fotopułapki, nie dotykajcie 

jej ani nie przestawiajcie. Wróćcie na wyznaczony szlak  
lub ścieżkę dydaktyczną (o ich przebiegu informują pikto-

gramy umieszczone zwykle na drzewach).

DZIKA PRZYRODA 
W obiektywie FOTOPUŁAPKI
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W maju Drawieński Park Narodowy zorganizował 2 prelekcje eduka-
cyjne z cyklu „Ptaki drapieżne”. Spotkania odbyły się w Szkole Pod-
stawowej w Drawnie oraz w Szkole Podstawowej w Człopie.
Prelekcje prowadzili Pani Paulina Wawrzysz – sokolnik oraz Szymon 
Śródecki, pracownik Drawieńskiego Parku Narodowego. Wyjątkową 
atrakcją spotkań była możliwość bezpośredniego poznania ptaków dra-
pieżnych prezentowanych przez panią Paulinę. Uczniowie mogli zoba-
czyć z bliska jastrzębia Harrisa oraz płomykówkę, a także dowiedzieć 
się wielu ciekawo-
stek dotyczących 
ich biologii, zacho-
wań i przystosowań 
do życia w środowi-
sku naturalnym.
Podczas zajęć ucze- 
stnicy poznali rolę 
ptaków drapieżnych  
w przyrodzie, ich 
znaczenie dla za-

chowania równowagi ekologicznej oraz sposoby, w jakie są przystoso-
wane do polowania i życia w różnych środowiskach. Dzięki obecności 
żywych ptaków wiedza była przekazywana w sposób niezwykle atrak-
cyjny i angażujący.
Spotkania miały charakter praktyczny i opierały się przede wszystkim 
na nauce przez obserwację, doświadczenie i aktywny udział uczestni-
ków. Dzieci mogły z bliska przyjrzeć się prezentowanym gatunkom, ob-

serwować ich za- 
chowanie, a także pod nadzorem so-
kolnika dotknąć jastrzębia Harrisa. Taka forma edukacji pozwala nie 
tylko lepiej zrozumieć świat przyrody, ale również buduje szacunek do 
zwierząt i pozostawia niezapomniane wrażenia. Bezpośredni kontakt 
z żywymi ptakami wzbudzał ogromne zainteresowanie, a uczestnicy 
chętnie zadawali pytania i dzielili się swoimi spostrzeżeniami.
Prelekcje spotkały się z bardzo ciepłym przyjęciem zarówno ze 
strony uczniów, jak i nauczycieli, pokazując, że edukacja przyrodni-
cza prowadzona w formie interaktywnej jest skutecznym sposobem 
popularyzowania wiedzy o ochronie przyrody.
Serdecznie zapraszamy wszystkich miłośników przyrody 19 września 
2026 r. na piknik edukacyjny „Historia w Jabłoniach zapisana”. Podczas 
wydarzenia będzie można ponownie spotkać Panią Paulinę Wawrzysz 
wraz z prezentowanymi ptakami drapieżnymi. W programie przewidzia-
no również prelekcję poświęconą roli ptaków drapieżnych w ekosystemie 
oraz ich znaczeniu dla zachowania naturalnej równowagi w przyrodzie.

 
Tekst i zdjęcia: Irmina Jasińska-Szymkowiak, DPN

Relacja z wydarzeń „Ptaki drapieżne”
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Jezioro Ostrowieckie to największy naturalny zbiornik wodny w Drawieńskim Parku Naro-
dowym. Jego powierzchnia wynosi prawie 390 hektarów, długość ok. 8 km, zaś szerokość 
dochodzi do 800 m. Na jeziorze znajdują się trzy wyspy: Okrzei, Pokrzywka i Lech, które już 
w okresie międzywojennym objęte zostały ochroną. Niemiecka nazwa tej ostatniej – Helgo-
land – nawiązywała do innej wyspy o tej samej nazwie, znajdującej się na Morzu Północnym. 
Obie mają bardzo strome, wyrastające z wody brzegi, stąd zapewne wzięło się to podobień-
stwo. Jeszcze do niedawna na wyspach żyły dwa ptasie olbrzymy: bielik i puchacz.
Pierwsze wzmianki historyczne o jeziorze pochodzą z XIII wieku, kiedy to w jednym 
z dokumentów pojawia się nazwa „Lacum Wusterwitz”. Określenie to, do którego odnosi się 
również dzisiejsza nazwa jeziora, pochodzi od słowa „Ostrów”, a więc wyspa lub teren ob-
lany wodą. Taka też nazwa – „Wusterwitz See” – przyjęła się dla tego zbiornika w czasach 
niemieckich i widnieje na mapach regionu.
Okazuje się jednak, że nie jest to jedyne określenie tego pięknego jeziora. Na jednej z map 
kartograficznych z końca XIX w. (tzw. Messtischblatt), pojawia się nazwa Bahrenort See. 
Skąd się wzięła? Otóż na jednym z licznych półwyspów 	 	

tego akwenu (dziś nosi on nazwę Korea i nie jest udostępniony dla turystów), powstała – zapewne w XVII 
lub XVIII wieku – osada rybacka o nazwie Bahrenort i to od niej przyjęła się nazwa jeziora.
Do czego nawiązuje nazwa osady? Tu dochodzimy do sugestii zawartej w tytule tej krótkiej 
opowieści. Niemiecki historyk i wybitny znawca regionu, W. Schumacher, nie ma wątpliwości, 
że pochodzi ona od słowa „Bär”, czyli niedźwiedź. Czy jest zatem możliwe, że mieszkań-
cy tej małej puszczańskiej osady spotykali tu te wspaniałe zwierzęta? Otóż wydaje się to 
zupełnie możliwe, a wręcz pewne, że słyszeli o nich od swoich ojców i dziadów. Mamy wiele 
dokumentów poświadczających występowanie tego wielkiego ssaka w Puszczy Drawskiej 
i w jej najbliższym sąsiedztwie, np. w okolicach Recza (1571 r.) czy Zieleniewa (1523 r.).
Zachowała się również relacja, według której elektor Jan z Kostrzyna, który w pobliżu 
Radęcina wybudował zameczek myśliwski i na terenie dzisiejszego Parku miał rozległe tereny 
łowieckie, omal nie stracił życia w starciu z niedźwiedziem i tylko reakcja jednego z dworzan 
uratowała mu życie. Profesor E. Rymar wspomina o tym, że w roku 1589 kilka odłowionych 
w tym rejonie żywych niedźwiedzi wywieziono do Saksonii. Ostatni zaś przedstawiciel tego 
gatunku miał zostać ubity w tzw. „Niedźwiedzim Zakątku” (Bärenwinkel) w roku 1737.
Dziś nie spotkamy już tego pięknego zwierzęcia nad Jeziorem Ostrowieckim. Może jednak ta 
krótka opowieść zachęci Was do spaceru jego śladami. Żółty szlak turystyczny, poprowa-
dzony wysokim zachodnim brzegiem akwenu w kierunku Pustelni, dostarczy Wam tak wielu 
cudownych widoków i estetycznych przeżyć, że po wędrówce każdy z Was poczuje się silny jak 
niedźwiedź.

 
Maciej Gławdel, Przewodnik po Drawieńskim Parku Narodowym; fotografia: Maciej Gławdel

Fotografia: Marcin Bielatko, DPN

Tajemnice Jeziora Ostrowieckiego
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Głowacz Białopłetwy  
i Wielka Lekcja nad Drawą

10

W samym sercu Drawieńskiego Parku Narodowego, tam gdzie rzeka Drawa wiła się pomiędzy lasami, a jej woda była tak przej-
rzysta, że nawet z powierzchni można było dostrzec najmniejsze kamyki na dnie, mieszkał niewielki Głowacz Białopłetwy.
Nie był rybą, którą łatwo zauważyć. Nie błyszczał srebrzystymi łuskami w promieniach słońca, nie wykonywał wysokich 
skoków nad wodą i nie pływał w wielkich ławicach. Większość czasu spędzał ukryty pomiędzy kamieniami na dnie rzeki. Jego 
cętkowane ciało niemal zlewało się z otoczeniem, dlatego wielu mieszkańców Drawy mijało go każdego dnia, nawet nie zda-
jąc sobie sprawy z jego obecności. Jednak ci, którzy znali go bliżej, wiedzieli, że jest wyjątkowy. Najlepiej wiedział o tym jego 
przyjaciel – Pstrąg, który często odwiedzał go podczas porannych patroli wzdłuż nurtu. Pewnego letniego popołudnia obaj 
odpoczywali w cieniu starego, olszowego korzenia, gdy nagle z brzegu dobiegły ich ludzkie głosy.
– Wiesz co? – powiedział mężczyzna. – Nie rozumiem, dlaczego wszyscy tak się przejmują tą czystością wody. Jak zwykle 
ludzie przesadzają!
– Ja też nie – odpowiedziała kobieta. – Przecież i tak wszystko spłynie do morza i nikt tego nawet nie zauważy! 
Po tych słowach coś zaszeleściło w powietrzu. Nieduże opakowanie po batoniku zatańczyło na wietrze, opadło na powierzchnię 
Drawy i powoli zaczęło płynąć z nurtem. Pstrąg aż otworzył pysk ze zdumienia.
– Czy oni naprawdę właśnie wyrzucili śmieci do rzeki?
Głowacz przez chwilę milczał. Patrzył, jak plastikowe opakowanie kręci się w wodnym wirze i powoli odpływa w dół rzeki.
– Obawiam się, że tak – odpowiedział w końcu.
– A słyszałeś, co mówili? Że czystość wody nie ma znaczenia! Gdyby ludzie naprawdę wiedzieli, jak wygląda życie w rzece, 
nigdy nie powiedzieliby czegoś podobnego!
– Musimy im pokazać, dlaczego czysta woda jest ważna! - powiedział poważnie Głowacz.
Wieść o całym zajściu rozeszła się po parku szybciej niż jesienne stado gęsi. Wkrótce nie było w całym Parku zwierzęcia, 
które nie słyszałoby o dwójce turystów wyrzucających śmieci i opowiadających, że czystość wody nie ma większego znaczenia. 
Kilka dni później na piaszczystym brzegu Drawy odbyła się wielka narada. 
– Musimy odnaleźć tych ludzi – powiedział Głowacz. – Nie po to, żeby ich przestraszyć. Chcemy ich czegoś nauczyć.
– Zostawcie to nam - dumnie wystąpiły do przodu kaczki – I nie rób takiej zdziwionej miny Głowaczu! Wiemy, że całe dnie 
spędzasz gdzieś pod kamieniami, a więc pewnie nie słyszałeś o naszych niesamowitych zdolnościach. Zresztą, nie chcemy się 
zbytnio chwalić… - z udawaną skromnością rzekła jedna z kaczek – ale jesteśmy najlepszymi detektywami w całym Drawień-
skim Parku! Nic się przed nami nie ukryje!
- Patrzcie, a ja myślałem, że z was zwykłe plotkary! – zaśmiał się Borsuk – wreszcie wasze wścibstwo na coś się przyda!
- Nie bądź taki zgryźliwy! Dalej się gniewasz, że ktoś – podkreśliła słowo „ktoś” jedna z kaczek – rozpowiedział po całym 
lesie, że masz bałagan w norze i nie wysprzątałeś jej porządnie na wiosnę? A wiesz, że w każdej plotce jest ziarno prawdy? – 
odgryzła się.
- Już, przestańcie! – skrzywił się Żuraw – mamy ważniejsze sprawy na głowie.
I rzeczywiście, kaczki nie kłamały. Okazały się znakomitymi detektywami. Przez kolejne dni obserwowały szlaki, patrolowały 
brzegi rzek, jeziora, ścieżki i polany. Rozmawiały z innymi ptakami, które widziały turystów, i porównywały informacje niczym 
doświadczeni śledczy.
– Mamy ich! – triumfalny krzyk kaczek wzniósł się ponad wodami Drawy – Ta podejrzana parka już nam się nie wymknie! Już 
my im damy nauczkę!
- Chyba naukę… - westchnął Głowacz – powtarzam jeszcze raz, nie chcemy ich wystraszyć, a czegoś nauczyć!
- Czepiasz się słówek… - odburknął Kaczor.
Następnego ranka wszystko było gotowe. Kaczy patrol odnalazł turystów i sprytnie zwabił ich nad brzeg Drawy. Kiedy para 
dotarła na miejsce, ze zdumieniem zobaczyła, że czekają tam mieszkańcy całego Parku. W trzcinach siedziały żaby, na gałę-
ziach przysiadły ptaki, przy brzegu kręciły się wydry, a spod kamienia wystawała głowa Głowacza Białopłetwego.



GRA EDUKACYJNA UKŁAD TROFICZNY 
Stwórz jak najdłuższy łańcuch troficzny





Wytnij karty po krawędzi i spróbuj ułożyć z nich 
jeden lub kilka łańcuchów troficznych. 

Połącz karty zgodnie z kierunkiem wskazówek.
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– Witamy na Wielkim Dniu Wody! – powiedział.
Przez chwilę turyści stali osłupiali, ale wkrótce zaczęli słuchać. Zwierzęta przypomniały, że rzeka jest domem dla ryb, owa-
dów, ptaków, ssaków i niezliczonej liczby małych stworzeń, których większość ludzi nigdy nawet nie zauważa.
– Chodzi nie tylko o śmieci, które ludzie czasem zostawiają nad wodą – wyjaśnił żuraw, słynący ze swojej cierpliwości. – Rze-
kom szkodzą także różne zanieczyszczenia, których często nawet nie widać. Do wody mogą trafiać chemikalia, ścieki i zanie-
czyszczenia, przez które mieszkańcom rzeki coraz trudniej oddychać. – ciągnął Żuraw kiwając długim dziobem.
– Kiedy woda staje się zanieczyszczona, znikają owady żyjące na dnie – dodał Pstrąg.
– Wiele osób nie wie, że jestem bardzo wymagającą rybą. Nie mogę mieszkać byle gdzie. Dlatego naukowcy często traktują 
moją obecność jak znak, że rzeka jest zdrowa - powiedział Głowacz poważnie.
– Czyli kiedy tobie dzieje się źle, to znak, że z rzeką też dzieje się coś złego?
– Dokładnie tak – skinął na potwierdzenie Głowacz.
 Im dłużej turyści słuchali, tym bardziej było im wstyd. W końcu spuścili wzrok.
– Przepraszamy – powiedzieli skruszeni. – Nie wiedzieliśmy, że nasze zachowanie może szkodzić tylu mieszkańcom rzeki.
– Najważniejsze, że już wiecie – odpowiedział głowacz - Każdy może popełnić błąd. 
Jeszcze tego samego dnia turyści zebrali wszystkie napotkane po drodze śmieci. Nie tylko te, które sami zostawili, ale także 
te pozostawione przez innych. Od tamtej pory, ilekroć odwiedzali Drawieński Park Narodowy, zawsze zabierali ze sobą worek na 
odpady. Opowiadali również swoim znajomym, dlaczego warto dbać o rzeki, jeziora i lasy. A gdy ktoś mówił, że jeden papierek 
albo jedna plastikowa butelka niczego nie zmienią, odpowiadali:
– Zmieniają więcej, niż myślicie! Bo dla mieszkańców rzeki czysta woda to nie jakaś fanaberia. To życie.

Tekst: Karolina Tabaka, Karkonoski Park Narodowy
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KOMIKS
rysowany przez uczniów Szkoły Podstawowej w Drawnie
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Kolorowanie: Iga Nowak, kl. VIIIb, ZS-P w Drawnie
Pomysł i rysowanie: Członkowie Koła Dziennikarskiego
Opieka merytoryczna: mgr Edyta Musiałek
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NATURALNA EUTROFIZACJA RZEKI 
Zjawisko eutrofizacji jest szkodliwe 
dla środowiska wodnego. Zacho-
dzi na skutek zbyt dużych ilości 
związków azotu i fosforu (zwa-
nych biogenami) w wodzie. Biogeny 
mogą dostać się do wody np. wraz 
ze ściekami lub na skutek spływu 
nawozów do rzek i jezior.
Bywa, że proces eutrofizacji zacho-
dzi w sposób naturalny i rozwija się 
na skutek rozkładu szczątków or-
ganicznych roślin i zwierząt. Skutki 
eutrofizacji są widoczne w  postaci 
np. nadmiernie rozwijającej się ro-
ślinności wodnej.

18

Martwe, żywe drzewa
Uschnięte, złamane czy po-
walone drzewa mogą być dla 
przyrody ważniejsze, niż żywe. 
Martwe drzewa w lesie i roz-
kładające się resztki drewna 
nie są objawem braku troski 
leśników o  las, a wręcz prze-
ciwnie - są niezbędnym skład-
nikiem leśnego ekosystemu. 
W rozkładającym się drewnie 
żyje tyle rozmaitych gatunków 
bezkręgowców i  grzybów, że 
leśnicy mówią „martwe drzewo 
jest bardziej żywe niż za życia”. 
Las pozbawiony resztek mar-
twych drzew staje się miejscem 
skrajnie zubożonym w gatunki 
zwierząt i roślin. 

W nizinnej rzece, przewrócone w nurt, kształtują jej koryto, nadają jej wyjątkowy charakter - rzeki dzikiej, na-
turalnej, pięknej. Dostarczają schronień rybom, miejsca do życia wodnym bezkręgowcom. Na powalonych w nurt 
rzeki konarach przysiadają gągoły, tracze, zimorodki, pliszki górskie. 
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Drawa rzeka niezwykła
Drawa to rzeka wyjątkowa pod 
wieloma względami. Na przykład: 
- zdecydowana większość du-
żych rzek płynie na północ tzn. 
źródła tych rzek są na południu, 
a  ujście mają na północy, np. 
wpadają bezpośrednio do Mo-
rza Bałtyckiego. Drawa płynie… 
w  przeciwnym kierunku: swoje 
źródło ma na północy (w okoli-
cach Połczyna Zdroju), a uchodzi 
na południu do Noteci, 
- Drawa należy do najbardziej me-
andrujących (krętych) rzek Po-
morza Zachodniego. Zakola o 180° 
podziwiać można w DPN w okolicach 
Barnimia, Międzyboru, pomiędzy 
Bogdanką a Moczelami. 

 Łąki na rzece
Włosieniczniki zwane jaskra-
mi wodnymi tworzą na Drawie 
rozległe łany. Latem pozna-
my je po białych kwiatkach 
o średnicy ok. 1-2 cm uno-
szących się na tafli wody. 
W rzece pełnią istotną rolę: 
tworzą m.in. barierę dla za-
nieczyszczeń, stanowią siedli-
sko dla rozwoju bezkręgowców 
wodnych, ułatwiają ukrywanie 
się narybku. Występowanie 
tej rośliny świadczy o dobrym 
stanie wód. 
Uwaga: włosieniczniki są ro- 
ślinami chronionymi. Podczas 
spływu Drawą staraj się nie 
wpływać w ich łany, a jeżeli 
się nie da, nie wyrywaj ich 
wiosłami z dna. 

Tekst i zdjęcia:  
Ewa Wnuk Gławdel, DPN
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Pomysł: Lidia Zalewska, DPN

Znajdź 15 głowaczy białopłetwych, które ukryły się na dnie rzeki
Gry i zabawy

Pomysł i wykonanie: Adrianna Milewska, kl. VIIIb, ZS-P w Drawnie; kolorowanie: Iga Nowak, kl. VIIIb, ZS-P w Drawnie
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Witaj w świecie czystych wód, dzikich 
rzek i jezior pełnych życia!

Drawieński Park Narodowy to dom niesamowitych roślin i zwierząt - także tych, które żyją pod wodą.
Razem z Wydrą i jej Przyjaciółmi odkrywamy ich tajemnice, uczymy się i działamy, by chronić nasze wody dla przyszłych pokoleń.

KAŻDA KROPLA MA ZNACZENIE! POZNAWAJ • CHROŃ • DZIAŁAJ

Czy wiesz, że…?
Czyste wody to dom dla tysięcy stworzeń! Chroniąc je, chronimy całą przyrodę i przyszłość naszej planety.

Woda to życie! 
Dbaj o rzeki i jeziora. Oszczędzaj wodę, nie zostawiaj śmieci, wspieraj naturę każdego dnia. Razem możemy więcej!

Pomysł: Lidia Zalewska, DPN

jezioro, brzeg, mech, ryba, certa, tarlisko, populacja, akwen, łęg, ols, głowacz, ramienice, rzeka

Znajdź w diagramie poniżej 13 słów związanych  
z wodą i z życiem w Drawieńskim Parku Narodowym

WODNA WYKREŚLANKA

J E Z I RO O B R Z E G

Q D X C K Z O C A I F Ł

X G D A M E C H M A M O

R

Y Ł S K O K K H I L I W

W O R Y B D C E R T A

D W Q X Z B

S

A

A G N J B C

T A R L I K O I K Z

I C P O P U L A C J A D

D Z Y J C A K W E N T J

F M Ł Ę G L Q M R O L S

Woda to życie! 
Dbaj o rzeki i jeziora. Oszczędzaj wodę, nie zostawiaj śmieci, wspieraj naturę każdego dnia. Razem możemy więcej!
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LICZBY W PRZYRODZIE

Koza to gatunek małej ryby słodkowodnej z rodziny piskorzowatych. 
Osiąga przeciętnie ok. 10 cm, maksymalnie 13,5 cm długości. Jej 

ciało jest wydłużone z bardzo drobnymi łuskami. Posiada 
obronne, ruchome kolce w okolicy oka. Grzbiet ma brązowo-

szary, pokryty ciemnymi plamkami. Wzdłuż jej boków biegną 
dwa, rzadziej jeden, szereg 10-20 dużych, okrągłych, ciemnych 

plam. U nasady płetwy ogonowej występuje 1 duża ciemna plama. 
Ze względu na szczątkowy pęcherz pławny, aby podpłynąć pod powierzchnię wody 

koza musi wykonywać wężowate ruchy. Brzuch ma biały lub żółtawy. Żywi się bezkrę-
gowcami dennymi. Tarło kozy przypada na okres od kwietnia do czerwca. Kleista ikra 

Kiedy myślimy o rybach, najczęściej przychodzą nam do głowy gatunki łowione 
przez wędkarzy lub trafiające na nasze stoły. Tymczasem pod powierzchnią wody 

żyją także mniejsi i mniej znani mieszkańcy – ryby, których nie poławia się do 
celów spożywczych. Niektóre są niewielkie, inne objęte ochroną, a wszystkie od-

grywają ważną rolę w zachowaniu równowagi przyrodniczej. Poznajcie trzy z nich, 
które występują w zbiornikach Drawieńskiego Parku Narodowego. Poniżej zdjęcia 

ryb z akwariów znajdujących się w Punkcie Informacji Turystycznej w Głusku.

Piekielnica jest gatunkiem słodkowodnej, niezwykle zwinnej ryby z rodziny karpiowa-
tych. W Polsce nieliczna. Wrażliwa na zanieczyszczenie wody. Występuje w czystych, 
dobrze natlenionych rzekach. Przebywa zazwyczaj w płytkich miejscach o szybkim nur-
cie, nad żwirowym czy piaszczystym dnie lub w przypowierzchniowych warstwach wody. 
Jej ciało osiąga długość 10–15 cm, jest wydłużone, bocznie spłaszczone. Grzbiet ma 
lekko zaokrąglony. Posiada 2 szeregi zębów gardłowych. Jej cechą rozpoznawczą jest 
ciemna, podwójna linia biegnąca wzdłuż boków ciała. Odżywia się głównie planktonem. 
Piekielnica podlega ochronie częściowej.

Różanka to niewielka ryba karpiowata dorastająca do 9 cm długości całkowitej. Ryba 
ta ma silnie bocznie spłaszczone i wygrzbiecone ciało pokryte łuską cykloidalną. 
Wzdłuż osi ciała znajduje się do 40 łusek. Kanał linii bocznej przechodzi jedynie 

przez 5-6 łusek. Różanki nie żyją długo, najstarsze stwierdzone osobniki polskiej 
populacji dożywają jedynie 6 roku życia. Podczas okresu rozrodczego, który trwa od 

końca kwietnia do początku lipca samce ustalają terytoria. Do rozrodu wymagają 
obecności małży z rodziny skójkowatych Unionidae. Samice, na terytorium wybranych 

samców, składają poprzez pokładełko jaja w płaszczu małża, w tym czasie samiec 
wydala plemniki w okolice jamy skrzelowej małża. Zapłodnienie następuje w jamie 

skrzelowej małża. Młode różanki opuszczają małża po 20-40 dniach inkubacji. Różan-
ki są wyspecjalizowane pokarmowo. Żywią się głównie detrytusem, szczątkami roślin 

naczyniowych oraz glonów. Ryby te żerują w ciągu dnia a ich aktywność wyraźnie spada 
w godzinach nocnych.

 
 

Źródło: https://morskiesiedliska.gios.gov.pl/pl/o-programie/20-ichtiofauna-opis-gatunkow/59-rozanka oraz Wikipedia.pl 
Informacje zebrała: Irmina Jasińska-Szymkowiak, DPN

Zdjęcia: Bartłomiej Gławdel, DPN

składana jest w płytkiej wodzie na kamieniach 
lub roślinach. Jest gatunkiem prawnie 

chronionym. Objęty jest całkowitym 
zakazem połowu.
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Poziomo:
3. Największa ryba spośród tych wymienionych w krzyżówce. Może mieć nawet 3 metry, jej wąsy mogą Was połaskotać.
6. Ryba, która żyje na dnie, ponieważ nie ma pęcherza pławnego.
Pionowo:
1. Król podwodnego świata, ma szereg ostrych zębów.
2. Ryba cała w kropki, może być … tygrysi… tęczowy.
4. Ma czerwone płetwy, a na grzbiecie ostre kolce, jest w paski jak tygrys.
5. Ryba płaska i szeroka jak talerz, błyszczy się jak medal.
7. Jest to ryba koloru srebrnego, a jej oczy są czerwono-pomarańczowe.

Wykonanie: Hubert Gontarz, kl. IVb, SP w Kaliszu Pom
orskim

; 
Hanna Baczyńska, kl. IIb, SP Nr 3 w Choszcznie
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głodne jeziorka, równina, szczupak
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Egzemplarz bezpłatny

Cześć, Przyjaciele!

Przygotowałam dla Was kilka ciekawych zdań o rybach i mieszkańcach naszych rzek oraz 
jezior. Czy potraficie odgadnąć, które z nich są prawdziwe, a które fałszywe? Przeczytajcie 

uważnie każde zdanie i zaznaczcie odpowiedź P (prawda) lub F (fałsz). 

Powodzenia! 
Jestem ciekawa, ilu z Was okaże się prawdziwymi znawcami wodnej przyrody.

1. Szczupak jest rybą drapieżną i poluje na inne ryby.  P   F

2. Okonia można rozpoznać po czerwonych płetwach i ciemnych pasach na bokach ciała.  P   F

3. Karp żyje wyłącznie w morzu.  P   F

4. Ryby oddychają skrzelami.  P   F

5. Sum jest jedną z największych ryb żyjących w polskich wodach słodkich.  P   F

6. Pstrąg potokowy najczęściej występuje w czystych i dobrze natlenionych rzekach.  P   F

7. Wszystkie ryby składają jaja na lądzie.  P   F

8. Lin i karaś często żyją w spokojnych, płytkich wodach jezior i stawów.  P   F

9. Szczupak ma spłaszczony pysk przypominający kaczy dziób.  P   F

10. Ryby nie potrzebują wody do życia.  P   F

11. Węgorz większość życia spędza w wodach słodkich, ale rozmnaża się w morzu.  P   F

12. Ryby są zmiennocieplne.  P   F

Odpowiedzi: 1. P; 2. P; 3. F; 4. P; 5. P; 6. P; 7. F; 8. P; 9. P; 10. F; 11. P; 12. P

Materiał dofinansowano ze środków  
Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska  
i Gospodarki Wodnej w Szczecinie


